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INTERNACYJANALNY EUCHARYSTYC1VY KANHRES 
U KAŁIMBII I M1SYJA NA MU PAPY PAULA VI 

Na sianniašnim śviecie, skałočanym 
vojnami j revalucyjami, nieutajma-
vanym razładździem hramadzkim dy 
ide j na- ś viet ahlàdnym, ć vierazi ej ša j a, 
šče nie steroryzavanaja i nie abiaz-
božanaja častka jahonaja, bačučaja 
niavystarčalnaść samych tolki ludz­
kich sił i sposabaü da pacyfikacyi j 
ładu, źviartajecca k'Niebu, jak kaliś 
pierad pryjściom Mesyjaša, üzyvajučy 
jaho paütorna u novych, sakraman-

talnych, bačnych postaciach łaska vych, 
ci hrozna-cudadziejnych, avałodvaju-
čych ducha źbiantežanaha ludztvà. 

Rorate coeli desuper 
et nubes pluant Jus tum ! 
Aperiatur terra 
et germinet Salvatorem ! 
Zrasiècie niabiosy z vysiaü, 
spuściecie abłoki Spraviadlivaha ! 
Ziamlica, rasstupisia 
j zradzi Zbavicieła ! 
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Hetkimi voś patrebami j nastrojnymi maty- irai j sioletniaha 39 ha ü Bogota, stalicy Ka-
vami abjaśniajem užyciaülennie Internacyja- lumbii, ü Łacin. Amerycy (18-25 žniünia), vysoka 
nalnych Kanhresaü Eucharystyčnych, a miž adznačanaha udziejnictvam u im Ajca Śviatoha. 

II T O K U K A I V I I R E S l 
Histaryčny dzien: 22 žnivienia Ï968, Hadzina 

paamerykansku 10-ja. « Being » 707-320 B, pad 
tysiačnyja vivaty spatykalnikaü, spuskaje ź 
nieba kalumbijskaj stalicy, anielska-biełuju smu-
kłuju Postać Hościa čakanaha. Jak tolki da-
kranuü Jon svajej dalikatnaj stupoju ziamlu 
haścinnuju — ščyra pacałavaü j a j e ! . . . 

Jaho Śviataść Pavał VI, Namieśnik Chrys­
tusa, hetak voś uhanaravaü kalumbijski, ci 
naahuł łacina-amerykanski, paroh ! Choć nie 
piaršynia-to dla henaha miłaha kraju ; praba-
vana znajści analohiju miž gestam Papy i 
Chrystoforam Kalumbam, np. dy inšymi viali-
kimi navihatarami, prypłyvaüšymi k'bierahom 
niaznanych ziamiel. 

Adyž całunak Papy nia byü gestam zna-
chodcy ziamli vyśnionaje, ziamli žadobnych 
maraü, nia byü gestam radasnaj padziaki 
uciokšaha ad tapielnych marskich buraü, ale 
gestam taho, chto ürešcie sustrakajecca z ziam-
loju znanaju j kachanaju, vitajecca z asobaju 
najdaražejšaju. 

Pacałunak Paüła VI byü vyjevam jahonaj 
lubaści da Kalumbii, da Ameryki Łacinskaj, 
śvietčanniem jahonaha žyvoha udzie jnict va 
ü va üsich bolach i ciarpienniach, ü va üsim 
hory dy nadziejach narodaü hetaha kantynentu. 

Papa nia vyvinuüsia ad ciažkich biespakoja-
čych prablemaü sto razgizoüvajuć kantynent. 
Zaatakavaü jaho až da hłybiniaü, vykryvajučy 
aspekty najdalikatniejšyja i niebiaśpiečnyja. 
Heta zrabiü z poünaśviedamaściaj precyzyjnych 
hranic i specyfičnaj dametnaściaj Eklezii, ja­
ka ja nia maje biespasrednaj kampetencyi ü 
spravach dačasnych, ani nie dyspanuje siarod-
kami dy autarytetam, kab intervenijavać (umie-
švacca) praktyčna ü vyrašennie prablemaü. 
Heta adnak zrabiü, Papa biaručy üsiu adkaz-
naść, jakaja pachodzić ź jahonaj misyi Naj-
vyšejšaha Pastyra i Vučyciela Narodu Božaha. 
Heta üčyniü, dajučy jašče adzin raz vysokaje 
śvietčannie spraviadlivaści i praüdzie, biez 
nijakaha patàkivannia, bieź nijakaj kancesyi 
nijakaj słabaści j pabłažki ni « haspadarom 
hetaha śvietu », ni pryhniečanym. 

Eklezija nie mahčymie nikoli pryniać roli 
arhanizacyi palityčnaj i dačasnaj, pratenduju-
čaj na zaćvierdžvannie j aktyvizacyju prahramy 
reformy kankretnaj i défini ty ünaj u deta­
lach. 

Eklezija zachoünica revelacyi evaneličnaj 
nia moža nikoli pryniać roli arhanizacyi ziam-
noje revalucyjnaje, nia moža nikoli praklama-
vać spasyłki na revalucyjny pieravarot, na 

Misy ja hena vielmi važnaha značennia. Na-
žal, dzieła ahraničanaje našaje mahčymaści, 
padamo tut jaje tolki kanspektova u najvažniej-

1 Usie turboty natužnaj prahramy trochdzion-
ł naj Ajca Śviatoha ü Bogota : pramovy (25), 
i vyjezdy, vizyty, sustrečy dy relihijnyja cele-

bracyi, mohuć źmiaścicca ü syntezie hetaha 
pieršaha, niepradbačanaha pratakołam, gestu, 

1 jaki Papa ü niespadzieüku j chvalavannie üsich 
prysutnych zyściü, jak tolki pastaviü stupù 
svaju na łacina-amerykanskim kantynencie. 

i Šmat havaryłasia j pisałasia ab ciažkaściach, 
5 ab niaviedamym, mahčymym niamiłym nie-
7 pradbačanym padarožžy Papy na kantynent 
i tùrzany kanvulsyjami sacyjalnaha kryzysu nie-

spatykanaha, üzburajučaha relihijnyja asiarodź-
1 dzi, a naviet samych pastyraü Eklezii, prava-

dnikoü, nastaünikaü, prarokaü viery i łaski. 
I voś padarožža toje Paüła VI naležyć užo 

\ da historyi, a pradbačvanni pessymistaü i zaś-
\ ciarohi, vysoüvanyja z hetulkich bakoü, aka-
1 zalisia bolš fantazyjaj, cym vysnavami z fak-

tyčnaj sytyacyi. 
I mo'üsio vyrašana Papam praz heny pieršy 

: gest afektu i lubaści, jakaja pamahła usim sła-
jom nasielnictva dabačyć dy acanić usie akty 

L Papy, usie jahonyja pavučenni ü śvietle henaha 
L afektu, henaj lubaści ajcoüskaj dy biezintere-

soünaści. 

mètad vyrašannia kantrastaü siłamoc, naru-
šenniem raünavahi, niespraviadlivaściaj. 

« Spamiž roznych šlachoü pravilnaha adra-
džennia sacyjalnaha — skazaü Papa da łacina-
amerykanskich biskupaü — my nia možam 
vybrać ani biazbožnaha Marxizmu, ani syste-
matyčnaj ryvolty, ni tymbolej taje kryvava-
anarchistyčnaje. Adrožnivajem našuju adkaz-
naść ad tych, chto naadvarot — robić z hvałtu 
« šlachotny » ideał, pachvalny « heraizm », us-
łužnuju « teolohiju ». Dla napravy pamyłak 
minuüščyny dy zahajennia balačak sučasnych 
— zakončyü Jaho Śviataść — nie dapuščaj-
masia üpadkaü novych : jany bylib praciünyja 
Evanelii, praciünyja eklezijalnamu duchu dy 
interesam samoha narodu, praciüny dobramu 
heni j u sučasnaj chviliny, jakim źjaülajecca taj a 
napramnaść u bok brackaści i zhody-miru. 
Nie astajecca vośža ničoha inšaha, jak šlach 
da reformaü ; reformaü, ź jakimi treba śpia-
šacca, niautomna adklikajučy haniebnyja nia-
roünaści miž bahatymi j biednymi j prapa-
hujučy padniaćcie klasaü nižejšych až da daś-
piełaści mužnaj i chryścijanskaj śviedamaści 
ułasnych pavinnaściaü dy üłasnych pravoü ». 

Hetka je voś paru cennie pakinuü Pavał VI 
łacinska-amerykanskamu kantynentu. 

šych punktach jejnaha prabiehu dy źmiestu, 
jaki ja acharaktaryzujuć častkova j sam Kan-
hres. 

ULACH R E F O R M Y 

MISYJA PAPY P A I L A VI IT LACINSKAJ AMERYCY 
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Paśla adbytaj vizyty u Prezydenta Res-
publiki, važniejšymi punktami prahramy byli : 
vizyta u « campesinos » dy Imša Sv. na płacy 
Eucharystyčnym ; paśla jako je spatkanni z 
hrupami niekatalickimi, dyplomaty cnym kor-
pusam dy roznymi reprezentantami cyvilnymi. 

Pavał VI paśla aficyjalnaj vizuty u Prezy­
denta Respubliki Kalumbijskaj padaüsia u 
San Jose de Monsquera, 30 kim. ad Bogota, 
dzie čakała Jaho masa pradstaünikoü ziemlarob-
stva z usiaje Paudz. Ameryki, pieražyvajučy 
üspaminy üčarašniaha dnia tak bahataha üra-
žanniami, a najbolej chiba tym niezabyünj^m 
pastyrskim vitalnym pacałunkam ich ziamli. . . 
pakuł nie raźviejała ich novaje atrakcyjnaje 
źjavišča : prymčaüšaha, Papu elikopteru j 
äsiadaj učaha kala novaje Radyja Stanicy (Su-
tatenza). Jaho Sviataść, paśviaciüšy instala-
cyju novuju hetaj radyjaustanovy, padaüsia 
na padrychtavanuju dla Jaho trybunu ü cen­
try, vyhłasiü pramovu, ü kancy jako je mała-
dyja novažency ad rozn. nacyjaü kantynentu 
padnieśli Jamu, praz udziačnaść za bahasłaü-
lenstva, charaktarystyčnyja j symbaličnyja da-
runki. 

Spadziajomsia — pačaü pramovu Papa — 
sto hetaje spatkannie z vami budzie pryhažej-
šym mamentam našaj vizyty, mamentam via-
likaha značennia ü našym papskim apastała-
vanni. 

Vy źjaülajeciesia znakam, vobrazam, tajnicaj 
prysuntnaści Chrystusa. Sakramant Eucharys-
tyi daje nam jahonu ukrytuju prysutnaść žyvuju 
i realnuju ; ale j vy źjaülajeciesia sakramantam, 
h. zn. vobrazam, Üsiespadara miž nami, jak 
reprezentacyjny refleks (atoźjava), (i-to nia 
ukryty) jahonaha abličča ludzkoha j bos-
kaha. 

Vy, syny darahija, — havaryü dalej Papa — 
źjaülajeciesia dla nas Chrystusam. A my, ma-
jučyja tryvožlivu dołu być Vikarym Chrystusa 
ü navučanni praz Jaho abjaülenaje praüdy i 
pastyravanni nad usioj katalickaj Eklezijaj, 
my schilajemsia prad vami j chočam pryznać 
u vas Chrystusa cierpiačaha j zhrobuüstałaha. 
Nia pryśli, kab mieć vašy synoüskija miła üs-
pryjmanyja kranajučyja vokliki, ale pryśli 
ühanaravac Chrystusa ü vas praz pakłony prad 
vami. My lubim vas ! Jak Pastyry zainteresa-
savanyja vašymi patrebami, adkznyja za pra-
vadnictva nad vami, vašaj dabratoju, vašy m 
zbaülenniem. 

My viedajem — pradaüžaü Papa — my vie-
dajem abstaviny vašaha isnavannia : dla bal-
šyni z vas jany harotnyja, časta nižej ludzkich 
narmalnych. My nia možam vami nia cikavicca; 
chočam być salidarnymi ü vašych dobrych 
spravach : narodu pakornaha, nia tolki bied-
naha. Viedajem, što na vašym vialikim kanty-
nencie Łacinskaj Ameryki raźvićcio ekana-
mičnaje j sacyjalnaje nieraünamiernaje . . . » 
I ü dalejšym, akreślivajučy mizernaje pałažen-
nie, Pavał VI abiecyvaje upaśledžanym, jak i 
cełamu narodu ü hranicach kampetencyi j mah-
čymaści pomač sacyjalnuju, kulturalnuju, j 
duchovuju, raźvivajučy dabradziej naha ducha 
pomačy siarod macniejšych narodaü. I ü kancy 
pavučaje ü duchu evaneličnym : 

« Dazvolcie, syny darahija, što ahłosim i 
dla vas dabrasłaülenstva, naležnaje vam, taje 
übohaści evaneličnaje. Dazvolcie, što my sta­
raj u čysia ü jakinièbud sposab pamahčy ablah-
čyć vam dołu praz ačyšcennie ź viny dy pryd-
bannie dastatniejšaha dy lahčejšaha chleba = 
žyćcia, prypomnim vam i ab tym, što « nie 
samym tolki chlebam žyvie čałaviek », što inšy 
chleb, toj dla dušy, toj ź viery i cnoty, toj 
chleb słova dy łaski Božaje, jość nam patreb-
ny. . . 

Dazvolcie, što damo vam napamin — nie 
abdarajcie davieram svaim i posłucham revalu-
cyjnaha gvałtu, heta bo praciünaje chryscijan-
skamu, duchu, i moža apaźnić, nie pryskaryć 
vašaje sacyjalnaje adradžennie, da jakoha słušna 
imkniacièsia. Starajciesia lepš padtrymoüvać 
inicyjatyvu aśviedamlajuču vas taje naprykład 
Papularnaje Akcyi Kulturalnaje ; starajciesia 
łučycca j arhanizavacca ü imia chryscijanskaje, 
modernizujučy mètady vašaj pracy ziemlarob-
skaj ; lubiècie paletki vašy, sanujcie ziemlarob-
ski mazol dy ekanamičnuju j cyvilnuju po­
mač». 

Druhuju važnuju pramovu tahož dnia, takža 
zakranajučy j sacyjalna-haspadarčaje pytannie, 
vyhłasiü Jaho Sviataść u hrandyjoznym amfi­
teatry na Poli Eucharystyčnym, kudy taksama 
prybyü ggetam, kala h. r6 lokalnaj, vitany, 
takža manifestacyjna. Pa Evanelii śv. padčas 
hetaj Mšy Papa źviarnuüsia iz nastupnym sło-
vam da udziejnikaü : 

« Braty, Syny, Pryjacieli ! Najdaražejšyje 
üsie ü Chrystusie! Ździejcie toje, kab lubaść 
Chrystusa była pačatkam maralnaj abnovy i 
sacyjalnaha adradžennia hetaj Łacinskaj Ame­
ryki, ü łona jako je my dastalisia raźniacić po­
ły mia dabradziejnaści ». 

I dalej Papa adciemiü, što dla pieramohi 
biaźlikich pieraškodaü roznych, tamujučych 
raźvićcio hramadzkaje, nia chopić dabradziej-
naści tearytyčnaj, słoünaj i sentymentalnaj. 
Tut nieabchodnaja dabradziejnaśćpraktyčnaja, 
dziejnaja na specyfičnym poli dziejsnaści ludz­
ko je svaječasnaje. Patrebnaja dabradziej na ść, 
tvoračaja pierš za üsio spraviadlivaść, funda-
mantalnaja miera samaj dabradziej naści. 

« Mnohija — źviarnuü uvahu Aj ciec Sviaty — 
asabliva miž maładymi, nastajuć, kab sacyjal­
nuju strukturu zmianie nieadkładna, (nia du-
majučy doühaabniejkaj indyvidualnaj spravia-
dlivaści), a jość i takija, katoryja dajchodziać 
da vysnavu, što sutnaja prablema Ameryki 
Łac. nia moža być vyrašana inakš, jak pry-
musam, (hvałtam) ». 

Adciemiüšy, toje, sto hetki ja sposaby nia 
zhodnyja, z evanelijaj jany nia chryscijanskija, 
hrubyja dyj samy-pa-sabie niaskutkoünyja (pa-
kazałaž užo heta historyja niedaünych reva-
lucyjaü PT) Aj ciec Sviaty poty m zazna čyü, 
što dla vyrašennia prablemaü sacyjalnych Ž,a-
cinskaj Ameryki iduć dośledy (pošuki) pastu-
piennaj prahresyünaj reformy, poruč ź jakimi 
viadziecca šyrokaja ciarplivaja akcyja kultu-
ralnaha padniaćcia zaniapaüšych słajoü nasia-
lajučych kantynent. 

Treba « padtrymoüvać — havaryü dalej Pa­
vał VI — cełasnaje padniaćcie čałavieka j jaho 
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üłu cennie aktyünaje ü hramadztva : alfabety-
zacyju, adukacyju padstavovuju dy stałuju, 
prafesyjanalnuju farmacyju, farmacyju śvieda-

maści cyvilnaj i palityčnaj, arhanizacyju me­
todyki narmalnaha raźvićcia, indyvidualnaha 
žyćcia dy kalektyünaha moderna je epoki ». 

D A S T U D E N T A U D Y I A N 1 C I I 
Paśla zàkliku roznych katehoryjaü achviara-

vać svoj česny šłachotny układ (kantrybut) 
ü raźvićcio, Papa źviarnuüsia z asablivaj 
uvahaj da studentaü, da rabotnikaü, da kia-
saü kiravieckich dy da chryscij ans kich sièm-
jaü. 

« Treba, kab vašaja dabračynnaść — kazaü 
Papa da universytetcaü — zabaviazvałasia pie-
radusim z razvahaj, žadanniem pakory dy ad-
vahaj praüdy. Datyčyć, specyjalna vas, acia-
mić vysvabadzić siabie samych dy nas intelek­
tualny śviet ad nachiłu da banalščyny, da kul-

Eklezii, ducha dabraty, jako je patrabuje hra­
madztva. Majcie čuły słuch i serca dla pro-
siačych chleba, zainteresavannia, spraviadli-
vaści, aktyüniejšaha udziejnictva ü hrama-
dzkim kiraviectvie j viadzienni suspolnaje 
spravy. 

Majcie vy, ludzi kiraviectva, zrazumiennie 
dy advahu da niebchodnych innovacyjaü dla 
akružajučaha vas śvietu ; rabiecie tak, kab 
mienš maj u čy ja, paduładnyja, patrabujučyja, 
vidzieli ü vykonvanni vašaj ułady turbotu, 
mieru, razumnaść, jakija zrobiać jaho praz 

Centralny stadyjon i autar Kanhresn. Na-iuntiii'i*, 

tury hurtu, da idealohijaü, jakija moda, abo 
prapahanda robiać lohkimi, üładnymi », 

Rabotnikam prypaminaü Jaho Sviataść, sto 
prykazannie dabračynnaści (miłaserdzia) us­
kładaj e na ich zadziniennie, taverystva, nie jak 
abydnuju strukturu arhanizatyünuju, abo stru-
mant kalektyünaje padułady pad despatyčnym 
kułakom niepadlehłym kantroli, ale jak škoła 
sacyjalnaha sumlennia, prafesyja salidarnaści, 
abarony supolnych interesaü, zabaviazanaść 
supolnych pavinnaściaü. Da u r a d a ŭ c a ü . 

« Nie adkidajcie našych słoü — zaakcentavaü 
naüsklič Papa, źviartajučysia da kiravieckich 
klasaü — Ad was žadajecca šlachotnaści. Heta 
znača zdolnaści adarvacca ad zastoju vašaj 
pazycyi, katora moža być, ci akazacca, üpryvi-
lijevanaj, praz skiravannie na karyść tam, dzie 
patreba vašaha bahaćcia, vašaj kultury, vašaha 
autarytetu. Majcie vy, spadary śvietu j syny 

usich šanavanym, bo-ž dabradziejnym dla üsich. 
Dabradziejnaściu vašaj chaj budzie pravodžan-
nie ü cyn i žyćcio spraviadlivaści dy abiaśpieka 
hodnaści ludzko je. 

I nie zabyvajcie — dadaü Jaho Sviataść — 
sto viedamyja vialikija pierakryšy (pierałomy) 
historyi mahlib mieć zusim inšy abarot, kalib 
nieabchodnyja reformy üpöru ich papieredzili 
śmiełymi achviarnymi cynami. 

A vy — zakončyü Papa, źviartajučysia da 
chryscijanskich siemjaü — pavinny być vohniš-
čam (źničam) ludzkoje lubaści, jakuju Üsies-
padar naš Zbavicile padniaü na stupien chary-
tatyüny dabradziejnaści, sakramantalnaje łaski. 
Baćki, màtki, dzièci siamièj chryscij. Zrabiecie 
z vašaha rodnaha vohnišča damovaha hra-
madku idealnuju, dzieb vaładała lubaść vy-
šejšaja dy była škoła damo va ja chryscij anskaj 
cnoty ». 
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I H Ś A I Z 4 M I Ë M SLOIJ Z I X S A V I E R C A U I 
Paśla hetaj pramovy J. Sviataść pradaüžaü 

Imšu Sviat., pa jakoj. u NuncyjaŁ naukarotkim 
spatkanni hutaryü z pradstaün loznych hrupaü 
vyznanniavych : pratestanckaj, hebrejskaj, dy 
inšych. Da abservataraü chryscijanskich ekle-
zijaü (hrupaü) Papa adciemiüšy, sto zjaülajecca 
pialhrymam Bogoty, kab dać solenna je śviet-
cannie publičnaje Chrystu Zbavicielu, prysut-
namu ü Eucharystyi, vyjaśniü, sto « viera ü 
Syna Božaha jość fundamantam kažnaha vy-
siłku da daskanałych znosinaü miž chryściJa­
nami, jašče padzielenymi ». « A złuka üsich ü 
vadzinaść nia budzie vynikam niejkaha kam-
pramisu ludzkoha, abo sproby dla kansalidacyi 
tolki viàziami sacyjalnymi miž nami. Zadzi-
nien. chryscijan budzie zrealizavana za pasiared-

mir = zhodu na śviecie, Pavał VI śćviardziü, 
cytuj u čy Enckl. « Populorum Progressio », sto 
« raźvićcio, heta novaja nazova miru = zhody ». 
Tut, u Łcinskaj Amerycy — daskazaü Jaho 
Sviataść — hetaje słova hučyć, moü kryk alarmu 
z akcentam błahalnym, poünym žurby-hora. 
A na cełym śviecie narody upaśledžanyja za-
jaülajuć z vastratoju dahetul niačuvanaj, sto 
i jany majuć prava dajści da poünaraźvićcia. 
A dzieła taho, sto nichto i ich nia moh asiah-
nuć taho adzin samotna, dyk oś razlahajecca 
błahalnaje klikannie internacyj analnaj salidar-
naści suśvietnaj. . . ». 

« Peüna, vy časta čujeciesia zabaviazanymi 
ref era va ć padziei balu čy ja — źviarnuüsia Papa 
jašče j da žurnalistaü — jakija zasmučajuć, 

• f 3iŁrrr\*nioŭvajuč aparatury televizyjnyja dy inš. 

nictvam Ducha Sv. jakiühłybić u našyjadušy 
totalnuju viernaść Chrystu Zbavicielu, Jaho-
naj Asobie dy Abjaülenniu. My vośža pavinny 
česna i z pakoraj žyć miž saboju, a nadusio 
« prachtykavać praüdu ü miłaści». 

Da hrupy hebrajska] Paval VI havoračy, 
mieü na uviecie uzrost supracoünictva miž 
katalikami j hebrajami. Miž abodvymi vyznan-
niami relihijnymi ; hetki ja adnosiny uspomnie-
nyja i ü kanstytucyi Saboru, havoračaj ab su-
polnaj spadčynie staravietnaj, asabliva viera ü 
adzinaha Boha i moralnyja normy « Dekalohu». 

Da pradstaünikoü Dyplomatyčnaha Korpusu 
Papa skazaü miž inšym, sto « vidovišča total-
naj i daskanalnaj brackaści « usich narodaü daje 
voś Eucharystyčny Kanhres. Padkreślivajučy 
poty m trudnaje zadannie dyplomataü na poli 
supracy j łučnaści narodaü dy abaviàzkavych 
ab hetym turbot ach Eklezii, prapahujučaj 

abo razjarvajuć apiniju publičnuju. Ale jość 
peünym takža, sto časta dabro i hožaść dy 
valory moralnyja pr amina jucca niezaüvaža-
nymi. Natujcie, adznačajcie vośža ich vy, apis-
vajučy ich słoünikam, budziačym uražanni 
realnyja, razbudžanyja dobrym pahodnym, pa-
ryvajučym za saboju, prykładam : družnaści, 
cnoty, heraizmu (časta ukrytaha) — vy žurna-
listy-chronisty prysparajcie heta dla historyi...». 

Treci j apošni dzien pobytu Paüła VI ü 
Bogota adznačyüsia vizytacyjaj adnaje parach-
vii na skraju horadu, dzie adpraviü Liturhiju 
Sv. z adumysłovaj kranajučaj, pramovaj da 
biadniejšaj, rabotnickaj, masy narodu. U hetym 
dniu dakanaü adkryćcio heneralnaj kanferencyi 
łacina-amerykanskaha Episkapatu dy novaj 
siadziby CÉLAM ; audyjenc. dla arhanizata-
raü Kanh-su, Burmistra B-ty dy kanklu-
zyjnaja ceremonija Maryjana, na « Euch, poli ». 
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\1A S A M I I OLKI CHLEBAM... 
Jaho Śviataść Papa Pavał VI ü svaim časie 

adviedaü^ adnu parachvijalnuju nabožniu ü 
Rymie, Śv. Hipalita. I padčas Imšy Śv. Li-
turhii, u toj śviatyncy Aj ciec Šviaty skazaü 
pramovu na temu Evanelii taho dnia, ab spa-
kušanni Jezusa Chrystusa praz demana ü pu­
styni, dzie Boski Zbaviciel rychtavaüsia da 
publičnaje svaje misyi, pościačy sorak dzion 
i nočaü dy razmyšlajučy. Pieradamo siannia 
voś pieraskaz henaje cikavaje pramovy. 

« Na kančatku svajho prabyvannia ü pustyni 
Jezus Chrystus čuüsia nadta hałodnym » — ha-
vorycca ü Evanelii. — Dla spakusy heta vielmi 
prydatnaja nahoda. Tamu deman ź jaje kary-
staje i havora Zbavicielu : « Kali ty Syn Božy, 
dyk zahadaj hetym kamienniam, kab stalisia 
chlebam » (Mt. 4, 3) Inšymi słavami : Ty ha-
łodny? Tady, jak, budučy Synam Božym, 
možaš hetyja kamienni 
pieramianić sabie ü 
nasytny chleb? Našto 
toj post? Na heta Jezus 
Chrystus daje mietki, 
hłyboka pavučajučy ad-
kaz, sto pavinienby 
stacca prahramaju chry-
ścijanskaha žyćcia na-
šaka : « Napisana : Nie 
samym tolki chlebam 
žyvie čałavek, ale i kož-
nym słovam, sto vyj-
chodzić z vusnaü Bo-
žych ». Voś nieskančat-
naja vielič i vyšejšaść 
słoü Chrystusa. Voś ad-
kaz, jaki panukaje nas 
dahłybokaje zastanovy. 

Dyk i zastanaviem-
sianad im. Źmieščanaja 
ü im praüda nia tolki 
maje adpornuju siłu proci demana palestyns-
kaje pustyni, ale moža być pravodnaju i ü 
našym aktualnym madernym žyćci. Nam usim 
nia treba zabyvacca, što čałaviek žyvie nie 
samymi ekanamicnymi zdabyčami, mataryjal-
nym chlebam, fizy cnymi patrebami svaje istoty. 

Peünaž, Chrystus nie skazaü, što mataryjalny 
chleb nia słužyć da ničoha, abo zarabotak, ci 
üsio toje, što nieabchodnaje da našaha, žyć­
cia fizyčnaha cialesnaha. Jon tolki ahłasiü 
jašče bolšuju praüdu ; nie skazaü : chleb zusim 
niepatrebny, ale skazaü : chleb niavystarčalny 
— jość jašče niešta vielmi nieabchodnaje. Kali 
my zadavolimsia tolki mataryjalnym chlebam, 
naahuł siarodkami žyćcia, dyk zamiž ažyü-
lać, my jaho abnizim da üzroüniu žyviol-
naje bydlačaje egzystencyi. Zbaviciel chacieü 
adkinuć prahramu tak niedaskanalnaha nizka-
ha žyćcia, śćviardžajučy, što choć čałaviek 
maje dačasnyja patreby, jon pavinien takža 
prahnuć dy jmknucca da prahramy vyšejšaje, 
idealnaje. 

I tut voś — adciemiü Jaho Śviataść — treba 
sabie üśviedamić, štospakusa addaćpiaršynstvo 
žyćciu ekanamičnamu, chlebu mataryjalnamu, 
abo naviet vyklučna mataryjalnamu, heta spa-

kusa jakraz našaha modernaha śvietu, jaho 
metanakiravannia. Heta mataryjalizm, jaki 
kaža : Kali ty chočaš dastatkova ščasliva 
žyć, źbiraj bahaćcie, nahramadžvaj kapitał, 
nažyvajsia z dnia na dzien, starajučysia zada-
volić usie pažadanni tvaje zmysłovaje pryrody ; 
nia dumaj ab ničym inšym, bo heta üsio mary i 
niepatrebščyna. Šukaj supakoju, vyhady, ba­
haćcie. Heta razviazka žyćciovaje prablemy. 
A tyja, što inakš dumajuć, praroki Słova Bo-
žaha, ciabie kormiać tolki pustymi słavami 
bieskarysnymi, choć čaroünymi. Relihija ace-
niena jak « opium narodu ». 

U procistaünaść hetkim mudravanniam Chry-
stovy Namieśnik paütaraje : Pryhadajcie sabie 
j padumajcie, što Eklezija Sviataja, padajučy 
ü navučanni słovy Zbaviciela, zapeünivajučaha 
nas, što mataryjalny chleb nie vystarčaje, što 

aprača jaho treba jašče 
zapeünić sabie važniej-
šy chleb, duchovy, Ek­
lezija taj a nie zapiareč-
vaje lehitymnaści, nie-
abchodnaści j naviet 
sakralnaha charaktaru 
— kali tak možna ska­
zać — mataryjalnaha 
chleba. Jakža tut nia 
üspomnić ab tym cu­
dzie Boskaha Vučyciela 
razmnažennia chleba, 
što nasyciü hramadu 
narodu jšoüšaha za im? 
Ciž nie skazaü Jon : Ka-
žny darunak taho chle­
ba übohamu, Jon uva-
žaje za akt lubaści Ja-
mu samonu (Mt. 25). 

A padčas Apošniaje 
Via cery uziaü Jezus 

chleb, toj z našych paloü, jak płod cała vie ca j 
pracy, j pieramianiü jaho ü Svajo Cieła, heta 
znača : z taje mataryjalnaje jeminy zrabiü 
symbal i nośbita = istotu jeminy nadpryrodnaje 
j svaje tajomnaje prysutnaści ü Najśviaciejšaj 
Eucharystyi. 

Usio hetaje, Eklezija znaje, navučaje j zaa-
chvočvaje, a takža baronie, śladzie i üspama-
haje kažnuju turbotu padtrymki pracujučych, 
starajučychsia palepšyć abstaviny j dołu svajho 
žyćcia. Eklezija zaüsiody — ź imi. 

I kali jana kaža : treba šukać čahoś vyšej-
šaha, dyk, heta nie abaznačaje, što jana adki-
daje, ci nia viedaje słušnaści j pavinnaści 
zaspakojvać tuziamnyja patreby. Davoli pry-
pomnie sabie čaho navučaje chryscijanskaja 
sacyjalnaja nâvuka. A što jana navučaje? Usio 
toje, za što zmahajecca Eklezija-relihija, h. 
zn : što patrebnaje dla abiaśpieki prahresu, 
kab čałaviek mieü chleb, adzietak, pamieškan-
nie, adnym słovam usio nieabchodnaje dla 
žyćcia ludzkoha dabrabytnaha. 

Ale Eklezija adnak kaža j jašče niešta in-
šaje : Dzieci maje, kali naviet i budziecie mieć 
usio, patrebnaje a naviet i bolš taho, to adnak 
j siarod hetkaha bahaćcia vy üsio jašče ubohija. 

Siar od maładych campesinos (sialan) hi. b. 4 
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Usio bo heta niavystarčalnaje. Tamu, sto u 
vašaj dušy vy maj ecie vymahanni j mahčy-
maści aśpiracyi jšče bolšyja, vyšejšyja ; i kali 
jany astajucca niezaspakojenyja, vy tady nie-
zadavolenyja, naviet kali vy dobra padjeli j 
vyspalisia dy kišen vaša poünaja. čamu ? 

Bo čałaviek maje dušu, nie anno cieła. Čała-
viek praznačany nia tolki kapacca ü ziamli, 
zasiavać ziemie j pradukavać ź jaho chleb, 
jaki zaspakojvaje pryrodny hoład, Čałctviek 
pavinien žyć jašče chlebam, jaki zyjchodzić ź 
nieba : Słovam Božym, praüdaju, vieraju, re-
lihijaj, a naviet sutykam kantaktam z žyćciom 
Božym. Hetaha pieradusim patrabuje čałaviek, 
jak kazaü Zbaviciel. 

Lubiecie vašuju par ach vi j u, tut usio üła-
džana, kab vam padavać vyšejšuju pažyvu, 
kažnamu z vas utałkoüvac : Maj na uviecie-

Ad samych pačatkaŭ revalucyi na Üschodzie biaz-
božža z usich sił irvałasia joj na pomač iz svaimi ra­
dykalnymi sposabami baraćby z relihijai, starožkaj 
sumlennia, moralna putajučaj usiakaje dzikaje bujans-
tva i tamu nienavidžanaj. Ateizm namahaŭsia padjudž-
vać da hetaj bar-aćby lohkazapalnuju moładź słaba-
śviedamuju relihijna, i nastrojvanuju ŭ kamsamołach. 
Chtož nia čuŭ ab nalotach na pryvatnyja damy hetak 
zvanaj « lohkaj kavaleryi « taje moładzi, i ŭsio znadobje 
relihijnaje : ikony, knihi —• źniavažliva rekviravali. 
U vialikija śviata, np. Kaladnyja ci Vialikodnyja pra-
vodzilisia vuličnyja vyśmiavalna-kamedyjanckija « kar-
navały ». I^adzilisia publičnyja dysputy na temy ab 
relihii j ateizmie. Relihijnym prapaviednikam (jak np. 
Mitr. Alexandru Vvedenskomu) paručali vystupać z 
dakładami na hetkija temy, jak : « Ci isnuje Boh ? », 
« Ci žyŭ Chrystus ? » dy i n š . . . U charaktary ateisty č-
nych oponentaŭ (praciunikaŭ) vystupali na henych dys­
putach najbolej kvalinkavanyja tearetyki ateizmu 
narkomprośviety, jak Z^unačarski prf. Nikolskij dy 

druhija). 
Chutka adnak tyj a dysputy byli spynienyja. Jany 

bo nadta razbudžali ŭ nasielnictvie savieckin asabl. 
kamsamołu, zacikaulennie, haračyja vulkaničnyja vo-
pleski i to na niekaryść dysputantaŭ biazbožnych, a 
nàruku daściejlivamu A. Vedenskamu. U 1926 h. na 
pytannie, čamu spynienyja dysputy, savieckaja presa 
dała takoje voś aficyjalnaje vyjaśniennie : 

« Kampanija dysputaŭ nie dała spadziavanych 
nynikaŭ, bo z adnaho boku sposaby jaje pravodžan-
nia časta byli pamyłkovyja. Z druhoha boku — epocha 
predraźviorstok, razhromu sucharovak itp. spryjali 
raźvieciu relihijnaha fanatyzmu ŭ drobnaburžuaznych 
słajoch nasielnictva ». 

Kali ŭ 1959 hodzie znoŭ była razhorniena baraćba 
proci relihii, tady miascami padymalisia pytanni, ci 
nia byłob adpaviednym padniać znoŭ aficyjanyja 
dysputy, tymbolej, sto jany časami vybuchali sponta-
nična, davodziačy da kanfuznaha źbićcia z-pantałyku 
niedastatkova-padrychtavanych prapahandystaŭ ateiz­
mu. Kampartyja adnak dysputaŭ nie ŭznaviła. U ča-
sopisi « Navuka i Relihija » padavałasia nastupnaje 
vyjaśniennie : 

« relihija, jak była, hetak i astajecca antynavu-
kovaj, varožaj idealohijaj adnosna marxizmu. Vyka-
nalniki kultu (duchoŭnyja) byli j astajucca našymi 
idejnymi praciŭnikami. Davać im trybunu po-za na-

toje, sto ty nia jość tolki rabotnikam, ty źjaüla-
ješsia dziciam Božym; ty nia jość mašynaj, ci 
kampleksam muskułaü, zdolnych tolki pradu­
kavać mataryjalnyja siarodki, ty jość hrama-
dzianinam Božaha Vaładarstva. 

Bačycie, jak mudra Evanelija zaklikaje nas 
da üzvyšnaje hodnaści. Jana nie zapiarečvaje 
i nie pahardžaje mataryjalnymi patrebami, a 
naadvarot — baronie dy zabiaśpiečvaje praz 
dabradziejnuju charytatnyünuju lubaść, kab 
kažny byü zadavoleny. Hetaha adnak mała : 
jašče treba malitvy ü vusnach, nadziei ii sercy, 
zdolnaści Boham žyvicca, stacca sapraüdy 
jahonym dziciam. 

Žyćcio našaje pažadaje nia tolki chleba ma-
taryjalnaha, jano prahnie takža Zbaülennaha 
Słova, tolki bo hetaj e Słova abiecyvaje i za-
peünivaje žyćcio viečnaje. 

božniami j damami malitvy — heta znača pamahać 
prapahandzie relihijnaje idealohii ». 

Heta fakty cna piarečyłab adnosnamu punktu kans-
tytucyi. Pakolki adnak ź bieham času što-raz jar Čej 
stali vystupać asnaŭnyja supiarečnaści marxizmu, 
tealohija (bahasłovije) dy relihijnaja filazonja stali 
pakazvać šlach aduchoŭlennia sacyjalnaje pierabu-
dovy śvietu, KPSS, apirajučysia na leninskim pryn-
cypie partyjnaści ŭ navucy, uže ŭ 1963 h. dała syhnał 
da idealahičnaha nàstupu. Pačałosia vydaviectva knih 
z « navukovaha ateizmu » ; ŭ 1964 h. byŭ vydany zbor-
nik « Ab niekatorych asablivaściach sučasnaje relihij­
naje idealohii»; u 1965-1966 hh. vyšła kniha J.A. 
Levada « Sacyjalnaja natura relihii » ; pieravydana ź 
italijskaha kniha A. Donini : « Ludzi idoły i bohi » 
dy dr. U 1967 časopiś «Nauka i Relihija» hetak far-
mavała zadaču baraćby savieckich tearetykaŭ proci 
relihijna-filazafi cnych « diversyjaŭ » iz Zàchadu : 

« Važnym zadanniem, zapavieščanym V.l. Le-
ninym, jość systematyćnaja i dobra arhumentavanaja 
krytyka tych sučasnych filazafi cnych napramkaŭ, 
jakije ŭ sajuzie z adkryta papoŭskim idealizmam aba-
snoŭvajuć i prapahujuć relihiju biespasredna (neoto-
mizm, persanalizm, spirytualizm) i ŭ formie pasiared-
naj (neopozytyvizm dy inš. kirunki subjektyŭnaha 
idealahizmu) ». 

Najbolš hvałtoŭnamu napadu z tych por padpali 
rasiejskija filozafy n. Bierdiajev, S. Bułgakov, S. Frank, 
dy sučasnyja filozafy i tealohi na Zàchadzie : I. Bo-
cheriski, G. Wetter, I de Vries, J. Gommes, H.D. Wend-
land, L. Langrebe, G. Gol witzer dy i n š . . Z 1968 hodu 
začałasia palemika z tealohami i relihijnymi prapavied-
nikami Zàchadu na ba cynach savieekaje presy pery-
jadyčnaje. Naprykład u studzieni 1968 h. nieki praf. 
G. Pospiełov u « Litaraturnaj Hazecie », piarečyŭ bi-
skupu z S. Francisco Johannu, vyhłasiŭšamu radyja-
hutarki ab moralna sei. U sioletnim lutym u časopisi 
« Voprosy Fiłosofii » była dana krytyka « novaje tealohii» 
luteranskaha past ar a D. Bochefera. U časopisi « Na­
vuka j Relihija » N 3 hh. nadrukavany dva piśmy sa-
vieckaha doktara filazafi cnych navuk I.A. Kryve-
lova, adresavanyja pratajereju M. Rodzianku z nahody 
jaho radyjapieradačy ab histaryčnym Jezusie Chrys­
tusie. U tymža časapisie źmieščana krytyka proci 
recenzenta iz « Herder-Korrespondenz », razhladaŭša-
ja relihijnuju abnovu, jak aznaku dynamizmu re­
lihii. (hi. bač. 8) 

NA FRONCIE A N T Y R E L I H I J N A H A FANATYZMU BIAZ ZMIEN 
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3.X.1918 
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Dakumant Papieskaha Bahasłaŭlenstva 
vystaranaha za pasiarednictvam redak. Źniču 

V I E T U 

Z A S Y Ł A J E 

N A J Š C Y R E J 

Ś Y J A 

D A B R A Ž A D A N N I 

I P R Y Z N A N N I 

R E D A K G Y J A 

Č A S A P I S U 

« Ź N I Č U » 

3.X.1968 

Słuchajcie Radyja z Vatykanu 
kažnaj niadzieli, paniadzielku, sierady, pjatnicy 

u hadz. 19 europ.času - 21 na Bielarusi 
na chv. 41,90; 31,15, 25,60. 

u hadz. 7,15 eur,č. i 9,15 na B-si — kazannia — na chv. 31,10; 25,55. 

(Da art. z bac. 7) * 

Z dalokaj poŭnačy sivymi 
Viarnulisia maje siabry. 
Pakuty viaznia razam z imi 
I sens raskrytaj kabury... 

Ich sustrakali na vagźale. 
Bukiety kvietak. Pocisk ruk. 
Tych ruk, sto siec na ich vidzali, 
Danosy ciskajučy ŭ druk. 

I kryŭda skardzicca niamaja, 
Niama spahadnych, darahich... 
Adnych ułada abyjmaje, 
Ziamla čužackaja — druhich. 

I nablizajecca pavoli 
Iznoŭ ciazki, chałodny zmrok. 

# Ryhor Kr u syna 

Iznoŭ siabry maje ŭ niavoli, 
I słova ŭziata na zamok. 

I nie raskažuć ab niahodach, 
Ab tym, sto toicca ŭ dušy: 
Jak hanbavali ich na schodach, 
Na palityčnym kirmašy. 

Jak unačy aütamabili 
Ich viezli ŭ rospačy, tuzie, 
Jak maladośc i cvièt zhubili 
U hluchoj biazlitasnaj Tajzie. 

Maich siabroŭ ja razumieju, 
Ja čuju ich... A zlosny čas 
U ściužu honic i ŭ zavieju 
Miljony — niepokornych — nas. 
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